
DZIENNIK URZĘDOWY;
D e p a r t a m e n t u  P ioe jk iego .

w  P łock u , d n ia  5. S ie rp n ia  1815.

Boni civlfi efit, nossre inftituta et leges civitatis, itsque obtemperare.

Z Płocka, dnia 28. Lipca 1815 roku.
•Dzień wczorajszy był dla miafta tutejszego i powiatu Wyszogrodzkiego dniem  

nader rad ś n jm , dniem poświęconym uroczy Ilości ogłoszenia przywróconego Króle* 
ftwa Polskiego i wykonania przysięgi homagisineyNayiaśriieyszemu ALEXANDROWI 
pierwszemu, Gesarzowi wszech RoJTyi. i Królowi Polskiemu. Jak niczem niezachwia- 
nenii b-rły Polaka usiłowania, w zamiarze odzyskania bytu Oyczyzny swoiey podej­
m ow ane, tak żywemi były uczucia iego radości i wdzięczności, na widok uwień­
czonych skutkiem wszyftkich życzeń, wszyftkich ofiar iego.

Już w wigilią rzeczonego dnia świętnego, odgłos wszyftkich dzwonów w mie­
ście Płocku, zbliżaiącą się mieszkańcom zwiaftoWał uroczyftość. Tenże sam dźwięk, 
w dniu 27. z rana powtnrzony, nadeszły dzień pożądany, nową dla Polaków iftnie- 
nia politycznego epokę ftanowiący, rozgłosił.

O godzinie 10. ranney wsiyftkie władze Departamentowe, tudzież Powiatowe, 
mieyskie i gm inne z powiatu Wyszogrodzkiego, wraz z licznem każdego ftanu oby­
wateli zgromadzeniem, w Kościele katedralnym, w celu posłania swych najgorętszych 
m odłów ' do nog tronu Najwyższego, i dla wykonania przysięgi hom agialney, ze­
brały s ię .' J W. Generał Major G l e b o  w,  wojakiem  RoITyiakiem w Departamencie 
Płockim  dowodzący, wraz z licznym OffiCjerów Rc-JTyiskich orszakiem, tudzież W. 
Pułkow nik Wojsk Polskich S i e m i a n o w s k i ,  w towarzy ńwie znayduiących się w 
Płock u wojskowych Polskich, uroczyftość przytomnością swoią uświetnili. Pier­
wszy w skutku wezwania Prefekta wykommenderował oddział woyska Roflyi- 
ekiego, który przez przeciąg uroćzyftości, w Kościele katedralnym paradował.

Po odprawionej mszy świętey, przez IW. X. S u f r a g a n a  L u b o r a d z k i e g o  
celebrow anej, W, X. Kanonik P l e i e w s k i  odpowiadające uroczyftości m iął kazanie, 
po 'którem  ukonczonem, uwolnienie od przysięgi mieszkańców byłegó Xfijftwa War­
szawskiego •/. ftrony Nayhśnieys-ego Króla Saskiego i byłego Xięcia Warszawskiego, 
Manifeft Nayiaśnieyszego Cesarza wszech Rolfyi i Króla Polskiego do Polaków, w 
reszcie zasady konftytucyi Królc-ftwa Polskiego, przez Sekretarza Generalnego Prefe­
ktury w głos odczytanemi zoftały.

Naftępnie, JW. S u m i ń s k i  Zaftępca Prefekta Departamentu Płockiego, przedfta- 
wiwszy przytom nym  Urzędnikom i  Obywatelom cel ich zgromadzenia w mowie na- 
ftępuiącey: /



M O W A
Z a l t ę p c y  P r e f e k t a  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o

, p > i y

U r o c z y s t o ś c i  o g ł o s z e n i a
K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o

i  w y h o n s n i a  

p r z y s i ę g i  h o m a g i a l n e y  
w  d n i u  2 7  L i p c a  1 8 15- 

■w Kościele Katedrslayrn, w mieście Płocku 
m i a n a .

P O L A C Y !
N a d s z e d ł  n a r e s z c i e  d z t e n  t e n  p o ż ą d a n y  o g ł o s z e n i a  p r z y w r ó c o n e g o  K r ó l e f t w a  P o l ­

s k i e g o  W s p a n i a ł o m y ś l n o ś ć  w i e l k i e g o  M o n a r c h y ,  f e t . r e g o  o d  d z i ś  n a s z y m  n a r w a ć  
m a m y , p r z y w r a c a  n a m  b y t  p o l i t y c z n y ,  p r z y w r a c a  o d  l a t  2 0 .  z a g ł a d z o n e  w  D z i e ł a c h  
E u r o p e j s k i c h  l i n i e  P o l a k a .  B y ł y  t o  l a t a  p r o h y ,  k t o r e t n i  m y  w y  z a z a  O p a t r z n o ś ć ,  c i ą -  
g l e  n a d  n a m i  c z u w a j ą c a ,  d a w n e  w i n y  z m a z t ć ,  i d o  n o w e g o  s z c z ę ś c i a  u d o s k o n a l i ć  
n a s  c h c i a ł a .  N i e m a s z  d z i ś  P o l a k a ,  f c t . : ; y b y  s ą d z i ł ,  i ż  d o l e g l i w e  w  p r a w d z i e  o d  l a t  
t y l U> c i e r p i e n i a ,  i  n a d z w y c z a j n e  i e g o  < i i s r y ,  d o l t a t e c z n i e  w y n a d g r o d z i . n ę m i  n i e b y ł y ,  
g d y ż  n i e m i  t o  z i e d n a ł  o n  e o b i e  p o w s z e c h n y  w  E u r o p i e  s z a c u n e k  i p o w a g ę ,  n i e m i  
n a r e s z c i e  o k u p i ł  h a  n o w o  s w ą  i f t n o ś ć ,  a  t e y  o d z y s k a n i e ,  c z y ż  m o ż e  b r d ź  z  c z e m  
k o l w i e k  n a  S z a l i  k ł a d z i o n e ?

Z w r ó ć m y  w i ę c  u w a g ę  n a s z ą ,  i l e  p o w o d ó w  w d z i ę c z n o ś c i  d l a  S p r a w c y  s z c z ę ś c i a  
n a s z e g o  m a m y .

W s p a n i a ł y  Z w y c i ę z c a  n i e u ż y ł  P r a w a  o d w e t u ;  w i d z i a ł  O n  n a s z ą  s m u t n ą  d o l ą ,  
w y t r w a ł o ś ć  w  n i e s z c z ę ś c i u ;  o c e n i ł  p i e r w s z e  c n o t y  P o l a k a ,  M ę f t w o  i  w i e r n o ś ć ;  i p o ­
w o d o w a n y  u c z u c i a m i  b e z  p r z y h ł a d n e y  S z l a c h e t n o ś c i ,  w z i ą ł  n a s  p o d  s w ą  o p i e k ę :  o d .  
t ą d  d z i a ł a n i a  J e g o  b y ł y  c i ą g ł e m  p a s m e m  d o b r o c z y n n y c h  d l a  n a s  z a m i a r ó w .  S ł a w n e  
• w a l e c z n o ś c i ą  n a s z y c h  w s p ó ł b r a c i  p o l a  L i p s k i e  b y ł y  ś w i a d k i e m ,  z  i a k ą  ł a s k a w o ś c i ą  
z w y  c i ę ż k i  A L E X A N D E R  P o l a k ó w  t r a k t o w a ł .  P r a w a ,  k t ó r e  M u  ż w t c i ę u w o  n a d a ł o ,  
n a  t o  j e d y n i e  u ż y ł ,  ż e  z w y c i ę ż o n y m  w o l n o ś ć  p o w r o t u  d o  O y c z y z n y  u d z i e l i ł .  G d y  
p o d  m u r a m i  P a r y ż a ,  l o s y  N a r o d o w  r o z f t r z y g n i o n e m i  z o f t a ł y ,  N a y u ś n i e y s z y  C e s a r z  
d o z w o l i ł  w r ó c i ć  W o y s k u  n a s z e m u  d o  k r a i a  z  O r ę ż e m ,  k t o r e g o  s ł a w ę  t a k  ś w i e t n i e  
u t r z y m a ć  u m i a ł o ,  a  w  z a k ł a d  S z a c u n k u  s w e g o ,  d a ł  m u  t a D o w o d z c ę  n a j u k o c h a ń ­
s z e g o  B r a t a  s w e g o .  P r z y r z e c z e n i a ,  k t ó r e  w  o w c z a s  w s p a n i a ł o m y ś l n y  C e s a r z  u c z y n i ł  
n a s z y m  R o d a k o m ,  i a k ż e  d z i ś  ś * i ę c i e  s p e ł n i o n e m i  b y d ź  w i d z . i e m y .

Ś w i a d c z ą  w s z y f t k i c h  c z a s ó w  d z i e i e ,  i a k i e y  z w y c i ę ż o n e  n a r o d y  d o z n a w a ł y  k o l e i .  
I n a c z e y  z  n a m i  p o f t ą p i ł  t e n  d o b r o t l i w y  M o n a r c h a . w  O d d a i ą c  s p r a w  i e d l i w o ś ć  i e d n o -  
d ą ż n y m  u s i ł o w a n i o m  n a s z y m ,  i e d y n y  c n y c h  z a m i a r  s a m  u  r z e c z y  w i f t n i ł .  P r z y w r o ,  
c i ł  b y t  K r ó l e f t w a  P o l s a i e g o ,  o g ł o s i ł  s i ę  K r ó l e m  n a s z y m ,  a ż e b y  n a m  w a ż n y c h  t y c h  
k o r z y ś c i ,  p o d f t a w ą  s z c z ę ś c i a  n a s z e g o  b ę d ą c y c h ,  n i k t  n a d w e r ę ż y ć  n i e e d o ł a ł ' .

D o b r o c z y ń c a  n a s z  w i e l k i ,  i e s z c z e  n i e p o p r z e f t a ł  n a  z a p e w n i e n i u  z e w n ę t r z n e *  K r a -  
i u  n a s z e g o  p o f t a c i ,  i  w e w n ę t r z n e n t  o n e g o  u s z c z ę ś l i w i e n i e m  z a t r u d n i ć  s -ę  r a c z y ł .  
N a d a ł  n a m  K o n f t y t u c y ą ,  k t ó r a  n a r o d o w i  ś ć  n a s z ą  s z a n u i ą c ,  m i > e  n a m  z a w s z e  K n -  
f t y t u c y i  t r z e c i e g o  M a i  z  w y o b r a ż e n i a ,  t e n  n i e z r n i ę s z a n e y  w o l i  N a r g d u  P o l s k i e g o  P o «



m nik, na nowo wskrzesza. Osobifta pewność, wolność, i w obliczu prawa rownosć, 
to źrzodło, z krorego wszyftko, co ieft dobrem, szlachetnem i wielkiem wypływa, 
uroczyście zaręczone mamy. Wszyftkie ftmy mocnym iednoftaynych praw węzłem 
w iedną spoionemi e% całość. Każdy z nich właściwym sobie sposobem do celu 
ogolnego, to ieft: .do- ugruntowania szczęści* i siły ogołu, dążyć będzie, żadną w 
tym zawodzie niebędąc skrępowanym innego ftsnu przewagą.' Miaftom, temu po* 
bytowi przemysłów i handlu, Kray ubogacających i życie ludzkie uprzyiemniaiących, 
wszyftkie prawa, właściwe im-zatrudnienia ożywić zdolne, zapewnionemi zoftały.

" Stan wiejski, ten dobrego bytu i siły narodowcy kamień węgielny, ieft wolnym, 
i własności nieTuchomey nabywać upoważnionym.

Nikomu talentem wyposażonemu i znaiomościami oświeconemu, poftęp do 
wyższych ftopni zatamowanym nie ieft. Wszyscy ogolnego prawodawftwa są uczę. 
ftńikami, za pośrednictwem prawney reprezentacji: wszyscy nad zachowaniem praw 
swoich czuwać będą mocni.

Rząd narodowy, do życzeń naszych zaftosowany, przywodzić będzie do skutku 
zasady Konftytucyi. Zgoła, po tyłu cierpieniach, po tylu klęskach, na reszcie szczę­
ścia spodziewać się możemy. Wspaniałemu ALEXANDROWI wszyftkie te winniśmy 
dobrodzieyftwa: Jemu wiecznie trwała z naszey ftrony należy się wdzięczność! Jemu, 
Krolowi naszernu, nieprzerwaną poświęcajmy wierność i miłość! Lecz nie nas to 
Polacy należy pobudzać do przywiązania i wierności dla naszych Monarchów. Dzie- 
ie Narodu, są świadkiem naszego w tey mierze poftępowania. Dziś ieszcze zrzecze­
nie się dotychczasowego naszego Pana, któremu do oftatniey chwili wiernemi byli­
śm y, i Jego dla nas w temze wyrażone uczucia, będą przysięgi naszey niezawodną 
rękoymią-

Wielki naród Roflyiski niezaprzeczone ma także prawo do naszego Szacunku. 
W  wszvfttiich czasach, a mianowicie przy oftatniem niepodległości iego zagrożeniu, 
wspaniałe dał on Ofiar, wytrwałości i bohaterftwa dowody, godne narodu Słowiańskiego. 
S z a n u v r a y  Go iaho słynącego w Dzieiach Dzieł wielkich. Jednego Oyca dzieci, za­
równo kochani, równie nawzaiem kochać się winniśmy.

Niech żyie Nayiaśnieyszy ALEXANDER, Kroi nasz ukochany! Niech iyie wiel­
ki Naród Ri llfiski, węzłem Braterftwa z nami połączony! Niech żyie spoina po­
myślność nasza!

Szanowni Urzędnicy i Obywatele! przyftąpmy teraz, z należnym uczuciem, do 
wykonania przysięgi homagialney, do ktorey Was zapraszam i którą powtórzyć za 
m n ą  raczcie.__________________ ___________________

sam , wraz ze wszyftkiemi przytom nem i, przysięgę homagialną Nayiaśnieyszemu 
ALEXANDROWI pierwszemu, Cesarzowi wszech RolTyi, Krolowi Polskiemu uro­
czyście wykonał, i takową do podpisania przedftawił- Te Deum laudamus przez 
JW. X. S u f r a g a n a  L u b o r a d z k i e g o  intonowane, w ciągu ktorego liczne z armat 
wy drżały słyszeć się dały, uroczyft >ść kościelną zakończyło.

Z Kościoła katedralnego przygotowany na ten koniec herb Kroleftwa Polskiego, 
w proceffyi i przy licznej muzyce, do Ratusza miafta Płocka zaniesionym, i tamże 
uroczyście zawieszonym zoftał: przyczem JP. R e t c h e r  Burmiftrz miafta Płocka, w 
fto8owney do okoliczności mowie, uczucia radości i wdzięczności, mieszkańcom mia­
fta Departamentowego Płocka, przy licznem urzędników i  obywateli zgromadzeniu, 
wymownie wyraził.



O godzinie 4. Zaftępca PrsFekta urzędnikom i zgromadzonym obywatelom dał 
obiad, na którym zdrowia Nayiaśnieyszeg® Cenzrra wszech R flyi Kr. la Polskiego, 
i znamienitej lego Cesarskie? familii, przy wyftrzałarh z armat, spełnionemi były. 
Dla ludu przygotowane były na placu przed domem Rządowym , kosztem Zaftęncy 
Prefekta, trunki i rozmaite zabawy. W wieczór wszy ft kie domy Rządowe i prywa­
tne rzęsifto oświecenemi znftały.

Zgoła cs łj  dzień,, tak świetny w dzieitch Polskich, z odpowiadającą wielkości 
ewoiey godnością był obchodzonym. Do pożney nocy tłumy wszelkich klasa mie­
szkańców czyftytn ukontentowania uczuciom oddawały się; do pożney noCy okrzyki: 
„Niech iy ie Kroi Polski!” po wszystkich rozlegały się ulicach!

O b w i e s z c z e n i e ,
P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .  Gdy na opał dla Prefektury^ do- 

m u  więziennego, potrzebne drzewo w iłciścl fto cżterdzieltu sześciu sążni, ra,hu ąc 
każdy sążeń po a 16 ftop kubicznych, w połowie twarde i w połowie miękkie ma 
ł>ydź zakupione, przeto doftarciertię tegoż drzewa przez licttaey.ą m y mnie? żądaią- 
cemu w entrepryzę puścić poftjnowiłem, rmmezaiąc term u na dzień 22 Sierpnia 
r. b. o godzinie 10. z rana, w którym ktżdy do rakowego liweruTiau ochotę i zdol­
ność maiący, w domu Rząd .wym ftawic się zechce, i zoftawszy o kondycjach tejże  
cntrepryzy doftatecznie zawiadomionym, cenę, za którą drzewo doftarczyć się podey. 
xnuie, oświadczy, gdzie najmniey żądającemu, i rt;deżycie do tey eutrepryzy fcwali- 
fikuiącetuu się, liwerunek drze va przybity i kontrakt zawarty z,oftanie.

K o n d t c v e-
j # Drzewo doftarczać się miane, ma bjdz w połowie twarde, to ieft: dębina,

1 olszyna i brzezina,, w połowie zaś miękkie, to iełłs sosnina, wszyftho zdrowe,
suche i w dobrym g tun>-u.

St. Drzewo to in i na. sąż.ńie .połnpane, doftarczana bydź powinno, z ktorego 31.
sążni dla Prefekta, 69. sążni do duuii R.-ądowego, a 46. sążni do v-ię- 
zi em a «* cl ■ !»*■ -'i* ne b* z mai-/.

5. Entreprener 'tego drze a doftawlenie ile możności przyspieszyć w inien , aby
przed zepmciem się drogi twieri ne żoftało: na macza się przeto dzień 15. 

* Października, do ktorego czasu p m m y m n ie y  poł v u ,  to ieft 73 sążnie, do
15. zaś Stycznia roku przyszłego, całe .46. sąznt na miejsce zwiezione b jd i
pOWifilljTr'

4. Zapłata na trzy raty będzie podzieloną, to ieft:
3) po od Bawieniu 40. sążni, należąca się podług ugodzonej cery summa, 

n i e z w ł o c z n e  kontrahentowi t  tnteystey kaffy wy płaconą będzie.
b) Po odftawietiiu sążni Ro , należąca się zapłata za drugie 40. sążni alf} g-

nowaną pędzie.
c ) '  A resztuiące sążni 66 po cdftawieniu csłey ilości drzewa, zapłacone będą.

5. Podeymniącv się tego Uwernnkuj doftateczne dla Skarbu b. zpiecreoftwo oka­
zać powinien, iż się z ,p yiętych podług kontraktu kondycji niezawodnie 
uiści, gdyż v* przypadku uchybienia, drzewo na iego koszt tfcąd inąd za u-

v pionym i doftswtonyiu zoftzrue. Pł ck, dnia 24. Lipca j8 ‘5
A. Sumińiki, Z. jP, Klich ta , 6. j.



Z w y d z ia łu  a d m in lf tra cy in eg o  Sekcyi I. W zg lęd em  za p ro w a d zen ia  selw&i
J tracy i  poboru podatku koszernego.

P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o ,  Z  przyczyny, ie  dzierżawca p o -  
da tku  koszernego w sześciu powiatach dawniej Departament' Płocki składających St. 
I t z i k  M ł a w s k i  należney eiimmy za miesiące Czerwiec i Lipiec r. b. n ie i łeży ł ,  an* 
k au c j i  nieftawił, zarządziło Mmifteriuni Skarbu przez reskrypt A-.eoj z dnia 7. Lipca 
r. b. Nr 1055. wydany,  aby adminiitr,’ ty a p boru tego i  podatku, na ryzyko ckie« 
r isw cy rzec-, neg- , pr ez W. Dy re ' (ora S'h • r bu była na r  er z Sbrrbp zaprowadzoną.

W  sk u tk u  więc 'tego ż irzącueii ia ;  p olecaoy W W  W.,yfon* i U iłP  B iirrm ftrzom , 
aby Offic" iiit rn sk a rb o w y m ,  to ryn i p  -b r teg rad a r  u p-zez W Oyre--t«r* 
S z .  rb u  z . i f t i t  j / o L o o n - m , w s-cU - i- f  i sh t ey  ż ą d a ć  b ę d ą  u w u t l a i a * !  1 L c z  o w sz e n s  
nay dzieln ie - szey doda ols p o i r o c ; ,

1'ł ck , dnia 22 Ltj ta 1 ty» >•
A . Sum iński,  Z P. 1’li h ta ,  S. j.

Z w ydz ia łu  adtn in ijfrac . ineso Sekcyi 1 W • fędem znd. eri iu.ie iu Lo- 
t e r y i  1 lajf\ czne ■ hroieftn a  t-oh-'Umo 

P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k  e g o .  Ob  viesz.'cz»nie'pfz-,z R lin iderm na 
S karbu  pod d n ie m  n  m . b. w y d a n e ,  p r  ez k tóre, i e r m m  do odbycia fictUt-ju n »  
za dzierż a w ienie  Li.teryi klaffyczney Slrfileft - a Polskiego na dzień 50. S-erpni.-i r. b. 
w  b iu rz e  M iaifterii  w yzn a cz o n y m  zoft.rł, um ieszcza jąc  co d o  słowa tak na l tęą .ues

M i N I S T E R I U M  P R Z Y C H O D O  W  1 S K A R B  ii 
U w ia d a m ia ją c  n i n i e j s z y m  i n te r e  i ł o w a n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  iz  L  te rya  ; ia lb rczna  h u '  

Io w a  w  d z ie r ż a w ę  p r z - z  p u b l i c z n ą  b c v ta c y ą  w ię c e j  d a i ą c e n m  w yp nszcz  r:ą h c i i  
n i ; , w- y • a ł.B. i i tg  d o  p od jęc ia  się te y  e n t r e p r y z y  o c h o tę  m a j ą c e g o ,  a d fi te c z i ie  
b e ip f e c r e u f t w o  dig  S- » ;b u  i ' :  u o l ic z n o sc i  w yftaw ić  b ęd ąc eg o  w f t a n i e ,  ab y  w  d n i u  
50 . S ie rp n ia  r. w W a rs z a w ie  w b io rz e  M in i f t e rn  S k a r b u  f taw ił  s ię ,  g d z ie  p a
z ło ż e n iu  v a d i t u u  w s u m m i e  zJt .  cooo o .  i  p r i e d f t s  w ie n iu  p r  . ie k tu  do  p la n ó w  cią«  
g n i e n  tey z e .  L o t e r i i ,  do  l i c y ta c j i  p r z y jw a ? c u m y t r t  b ęd z ie :  * w ię k s z ą  d o g o d n o ś ć  i  
w ię k sz e  ko rzy śc i  s k a r b o w i  z a p e w n i a j ą c e m u ,  d z ie r ż a w a  w e p o m io n a  w y p u s z c z o n ą  z0« 
ftan ie .

W r tszcie, o kpncivcyach, na iakicli w mowie będąca dzierżawa z  fłrony Skarbi* 
wypuszczoną będ?/j, każdy IntereiEsnt przed wyznaczonym do licytacji te rm inem , yt, 
biorz.e JMtnjfieru ,v wydziale dochodu w Loteryi zainformować sife może.

(podpisano) T. M a t u s z e w i c .
polecana  W W . V. - r to tn  i U P P .  B u r m i f i r z o m ,  ab y  ta k o w e  z w y k ł y m  o g ło s i l i  sposobem ,; 

Błock, dnia 22. Lipca »8 ' 5 -
A . Sum iński,  2 . P .  F lich ta , S. j .

Z  w \ d  irdu n choinijfra cyinecio Sekcyi I I
V  i E t ' K k  1 )«  p a i  l a m e n t u  P  K .  c ’r i e g o .  R o z k a z  d z i e n n y  p r z e s

J  W. R  a u t  e ri ii 1 a u 0 b, G<n ra ta  D y ż u rn e g o  do  w u y sk a  p o lsk ieg o  w yda« 
j i v .  a p r z y  i r . M - ,  fi i e  }vv  G en era ł  G u b e r n a t o r a  X s ^ f t w a  W a r s z a w s k i e g o  
n u  Ł o t n u t u n t i i o w a a y  , w  s ł o w a c h :



„ R O Z K A Z  D Z I E N N Y  D O  W O Y S R A  P O L S K I E G O .
w Kraterze główney w Warsiawis dnia 10/22. Czerwca i3 ’5 ' 

„ G d y  z wielu m ia r  nieodbicie  ieft pot rzebnem,  żeby W ładze  miey-  
scowe cyw i lne ,  iako to :  F o d p r e f e k t o r y , B urm il t r ze ,  W oyoi  Gminni  i

* on ch zaf tępey,  ścisłe ro zp o z n a w a l i ,  czyli pr zechodzące  oddz iały lob 
’ s z c z e g ó l n i  w o y s k o w i  należycie  są upoważnien i  do przenoszenia  się z 
" m ie v sc a  na m ieysce,  i  przepisaney t r z y m i i ą  się d rog i ;  p r z e to ,  ftoso- 
** w n ie  do wol i  J e g o  C a sa r  z o w i c z  o w s k i e y  M o ś c i ,  zalecono zofta- 
” ło  tym ż e  W ł a d z o m , przez właściwą ich zwierzchności ,  ż eby  ś rodku  
’’ teo-o z iak naywiększą  dopełnial i  pilnością.
”  ° „ J e g o  C e s a r z  o w i c z o  w sk a M o ś ć  u w iadatniaiąc o takow ey  dy- 
, spozycyi  Jchniść  Genera łów komme.nderuiących D y w iz y a m i  , zaleca 

” o p y m ,  i żby iak naym ocn iey  p rze f t r zega l i , żeby żadne oddz ia ły  lub 
” szczególni  woyskow i  pod d o w ó d z t w e m  ich zoftaiący,  czy to  z bronią ,
* czyli  też  bez b r o n i ,  w  iak iemkolwiek  bądź celu w ykom m enderow an i ,  
5' l u b  ze zwyc .  aynych f tanowisk za pozw olen iem  oddalający s ię ,  opa- 
ł ' t .rzeni byl i w  rozkazy  wyraźaiące dokładnie  ich w y k o m m ende row a n ie  
* l u b  inne  p o w o d y ,  dla k tó ry c h  przenoszą  się z mieysca na mieysce,
, oraz ka r ty  d rożne  wskazuiące mieysce ich przeznaczenia ,  drogę  kto-  
, ' r e y  się t r z y m ać  p o w i n n i ,  i  do czego wedle  p rzep isów maią  prawo.  
ł R o z k a z y  takowe  i  ka r ty  d r o ż n e ,  okazywane  bydź  maią bez naymniey-  
” sze*o  wzbraniania  się W ła d z o m  m ieyscowytn  cyw i lnym . Każdy 
*' w o y s k o w y  k tó ry  bez nich za obrębem zw yc z a y n eg o  ftanpwisfea znale­

z ionym  będz ie ,  p rzez  w zm iankow ane  W ła dz e  ni ezawodnie  przy  t rzy.  
m anym  i do naybl iższey  k o m m e n d y  odes łanym zoftanie ,  która  t r a n ­

s p o r t o w a ć  onego pod aresztem do Sztaba swoiego p u łku  pod odpo-  
* 'w iedz ialnością  będzie  obowiązana ,  zbąd  do swoiey D y w i z y i  odesłany,
* iako de z e r t e r  uważany  i sądzony bydź  ma.

„ G e n e ra ł  D y ż u r n y ,  R a u t e n f t r a u c h .
d o  pow szechney  wiadomośc i  podaiąc' ,  polecam W^W. W o y to m  i J JPP .  
B u rm i f t r z o m ,  ażeby t akow y w gminach  swych  i po Kościołach z wy- 
c z a y n y m  sposobem og łosi l i ,  i  źe się tak ftało p rz e d  respect ive Podpre -  
fek tami udowodni l i .  P ł o c k ,  dnia  8. L ipca  1815.

A . Sumiński, Z P. Plichta, S. j .

Z w ydziału adminiftzacyinego Sekcyi II. Względem wolnego wprowa­
dzania do kraiu Pruskiego wełny surowey, owiec, trzody chlewney,

oraz bydła.
P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .  Reskrypt Minifterii 

spraw wewnętrznych, 8. m. b. Nr. 255/381. datowany, w  słowach:



„ M I N I S T E R !  U  M  S P R A W  W E W N Ę T R Z N Y C H
do

„ W .  P r e f e k t a  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .
, , Uwiadamia n i in eyszym  W. Prefekta ,  iż f tosowcie do obwieszeze-  

„ n i a  na dniu - 5 Marca b. r. w ydanego  przez  Deputacyą po l icy»ną Re-  
„  gencyi  Wroc lawskiey  , doz we lonem  zeftało w p ro w a d z e n ie  z kraiu  tu -  
„ teys/ .ego  do Prtifs we łny  s u ro w e y ,  owiec  i  t r z ody  chlew n e y ,  oraz by-  
, .d ł a  k ra towego  z obowiązk iem  co do of ła tniego,  odbycia dziesięcio- 
„ d n i ó w e y  k w a r a n t a n n y : o e re m  W. Pre fekt  m ieszkańców swego Depar -  
„ t a m e n f n  obwieścić  zechce, w Warszawie,  d 8 L ipca  18<5. J  Sobolewski.
do powszechne?  wiadomości  podaię  i ogłoszenie  cnego  w e  - wszystkich 
gminach  W W. W o y tu m  i J J PP  Bm m it t r zom  polecam. P ł o c k ,  d. 2.ą. L ipca  
1 8 15. G ojtkow ski, Z. P. P lich ta , S. ;.

Z  w yd z ia łu  a d m in ifirn c \in e g o  Sekcvi 11 J/Pzgięciem cen v , p o d łu g  I tó r e y  
Sól szyb ikow a , zielona i sam b orska , w miesiącu S ierpn iu  r . b.

sprzedaw aną b y d ź  m a.
P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .  Stosuiąc się do  uc hw a ­

ły  Rady Nayw yż-zey  byłego  Xięf twa Warszawskiego,  d d i i  Paźdz ie r ­
n ika  1813 r. zapadfey , a p rzez  Nr. i 5 7  Dziennika  D e pa r ta m e n tow e go  
o g ło s z o n e ? ,  zawiadamiam Publ iczn śc, iż Sol s zyb ikow a,  z ie lona i Sam­
borska ,  p rzez  L e o p o l d a  S i r i g e r a ,  Bankiera  L w o w s k ie g o  do M a g az y ­
n ó w  P ło c k ie g o ,  Pu ł tu sk iego  i W łoc ław sk iego ,  w  D epar tamenc ie  m e y  
admimi tracy  1 pow ie rzonym  znayduiących  się w połbeczkach  sprow adzo­
n a ,  w mies iącu  Sie rpniu  r. b. p o d łu g  naltępuiącey ceny  sprzedawaną  
będz ie ,  iako t o :

w  M a gaz yn ie  P ło c k im ,  iedna połbeczka soli  szyb ikow ey  lub  z ie loney
5 cent. beri  ważąca po  Zł t.  81.

di to di to  iedna połbeczka soli sambarsk iey
82 »/2 funt  ważąca di to 2 3 .

dito P u ł tu s k im ,  iedna połbeczka Soli szyb ikowey
3 cent.  beri .  ważąca di to 03

dito di to  iedna połbeczka soli samborskiey
82 1/2 funt.  ważąca di to 2 3 -

di to Ol t ro łęck im,  iedna połbeczka soli z ie loney
3 cent.  beri. ważąca di to co

dito W ło c ła w s k im ,  iedna połbeczka soli sambor­
skiey warźączki  82 1J2 funt.  beri .  yyaźąca d ito 23.

Płock, dnia  25. L ip c a  18 • 5 •
A. Sumiński, Z, P. Plichta, 5. j.



S ą d  P o k o i u P o w i a t u  W y s z o g r o d z k i e g o .
Podaia niniejszym cło publicznej wiadomości, iz P a we ł  Le wa ndows k i  i 

P a we ł  Wi ś n i e ws k i ,  o kradzież gwałtowną obwinieni, pierwszy z obserwacji woj­
skowej, drugi niebędąc iesżcze aresztowany, zbiegli, których -rysopis ieit naftfpuiący:

a) Pa we ł  Le wa ndows k i ,  wzrofta wysokiego, twar~y okrągłej pociągłej ru­
mianej, oczó« bura wy ch, wąso-w golonych, nosa pociągłego, włoscw na gło­
wie blądowych, ubiór tegoż: surdut szaraczkowy sukienny poszarzany, kami­
zelka sukienka iasna szara z guzikami mosiężnerai, chulłka na szyi haweł- 
nicowa, spodnie szafirowe połatane, boty pallowe z dobre mi turłemi abca- 
8ami itjirotkiemi cholewami.

b) P a r  e ł Wi ś n i e ws k i ,  lat 50. maiący, religii katolickiej, wzroftu średniego, 
sytńkcyi dobrej, twarzy okrągłej, włosow czarniawych, cctow modrawych, 
nosa miernego, ubiór tegoż: surdut szaraczkowy sukienny, spodnie sukienna 
granitowe, kapelusz i buty zwyczajne ord) ńarjine; gdy więc na schwytaniu 
tychże wiele zależy, wzywa zatem wszelkie władze tak cywilno iaho też i 
wojskowe, by tychże iako szkodliwych v?społsczności aresztowali i aresztowa­
nych do Sądu naszego pod ofłrą Urażą d 2aw:ć rozkazały.

Płock, dnia 19. Lipca >8*5' Łukows ki .
W o y t  G m i n y  C i e c h o c i n  w P o w i e c i e  L i  pn  o w a k i  ni.

Obwieszcza Publiczność, iź znayrłuie się w Ciechocinie koni para, to  ieft: 
1, Kort kary bez odm iany, lat 10. ltary,
2 Koń gniady takoż bez odmi any,  lat 7. flary,

te  to n ie  przyprowadzający ie Posiadacz M i c h a ł  K o p i e r s k i ,  Zdun z 
Ruszca gminy tu leyszey, opow iedział, iż  w czasie przechodów  woyska 
RoITyisku-go w rofeu przesłym do krain swego na Faftwisku Ruzieckim 
b y ły  porzucone, dotąd zaś przez ty łu  zgłaszających się za własne nie- 
uznane. Uwiadcmiaiąc zalym .Publiczność, wzywam każdego k^oby się 
sądził właścicielem ich , aby się do biorą mego w Ciechocinie zgłosił z 
p rzyzw oitym  udow odnieniem , a to  w przeciągu czterech tygodn i,  ina- 
czey po upłynieniu tego czasu, konie te przez licytacyą sprzedane zc- 
Itaną. Ciechocin, dnia 2. Sierpnia 1815. B l u m b e r g .

Podpisany Patron Trybunału cywilnego Departamentu Płockiego, ia* 
Ło K urator domu JPana T y s z l e r a  w mieście Departamentowym Pło­
cku przy ulicy Kollegialney liczbą 3>8 oznaczonego, przez rezolucyą 
Trybunału  rzeczonego ultanow iony, podaje n in ie jszym  do wiadomości 
p u b l ic z n e j ,  iź dom ten z o (Fi c y n ą , ogrodem i (tajniam i i w szeb im  za­
budowaniem do tegoż należącym, od S. Michała roku  bieżącego w ypu­
szczonym będzie w  sposobie licytacyi publiczney wedle warunków w  
czasie teyże licytacyi ogło-ić się m aiątych w jednoroczną dzierżawną 
polTelTyą. Licytacya dzierżawy tey odbywać się będzie w domu rzeczo­
nym  dnia siodmego Sierpnia roku  bieżącego po południu  od godziny 
trzeciey. P łock, d. i$ . Lipca 1815* B a r t i o m i e y  T u r s k i .


